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Cljęść
D ozór S zp ita li IVDyskowych.

Szpital woyskowy w koszarach gwardyi 
koronnej, otrzymał od , v , zkll dobró*
sc. I ryotyczney Warszawianek, znakomity 
dar pi zeszło 4,ooo złp. wartości

Sto sienników sto nasypek, , to powłoczek  
sto przesneradeł sto kołder „ow /ch  f l a n l -  
wytli, dwieście koszul nowych.

Zacne Polki, które w zaciszu domowem u- 
m .ecm m esc pomoc walecznym woiownikom
zasłn"1' l)0 / 'vol,;,e’ ,z b .y dozorszpitali uchylił 

uę waszą, jaką skromność wasza liczne

''okr.' * “» '" » •  *  i”
d „ I I  ' f *  M *  dl. w . .  i , i2C,.e ie. 
dnym bodźcem do dalszych ofiar, których w

ciedSna7rod^U|,° budk,i 1 na^IePS2:» *naJ dzie

W Warszawie d. 3 maia i 8 3 i r.
Prezes 

X. T. Łubieński. 
S e k r e t a r z  O r y r r ,

D yrek tor M ennicy K rólestw a Polskiego.

Podaie do wiadomości, iż Mennica potrze­
bować będzie:

Sta’ x ^ T r '  tW;lrdeS° sM lń lubieżnych trzy-

n ż f f i r " 80 sążni kub 'cznych

Drzewo w iednym i drugim gatunku ma 
bydz zdrowe i suche, w szczapy na półtora 
łokcia długości polupane; co się tycze grubo­
ści szczap, dosyć będzie gdy pieniek maiący 
ao do 24 cali średnicy, na 7 lub 8 części rozł­
upany będzie. Ułożenie drzewa na dziedziń­

cu menuicznym W  sążnie kubiczne. należeć 
będzie do Ltweranta, zwoz.enie zaś, końmi 
tnenmrznemi Uskutecznione będzie, W  miey-
sce vadium, 3o sązm d rz e w o  1 - 1I , 1 oizewa przy końcu do­
piero odstawy opłacie sie mu.'-. 1II ' , 1 " maiące, służyc 1110-
,.e. Jlosc odstawionego d.- • •
opłacana b ę d z i e . - W z ^ ,

'g° S'ę. ‘*7 dos,a"7  podiąc, ażeby deklara- 
cyą swoją „a pism.e wyrażoną, opieczętowa­
ną, w biorze niennicznym z lo z j ł ;  deklaraoya 
ta, obeymowac tna na kopercie imię i nazwi­
sko, tudziez mieysce zamieszkania, w środku 
211 s własnoręczny podpis, i cenę ostateczną 
drzewa, która ma bydz niższa co do drzewa 
twardego od złp, 54 a co do drzewa sosnowc-  
8 °  od złp 45. Termin składania deklaracyów 
j0 , |l°ia 16 maia b. r. oznacza: się po ezem też 
ba„| aCJ e O p ieczętow an e będą na sessyi 

nkU, 1 osoba najtańszą cenę podaiąca, do 
‘ ".ireia kontraktu wezwana będzie.
tUiało się w Warszawie dnia 5 maia i 8 3 i  r,

B ieńkow ski.

rowBiez o godzinie 10 z rana rozpocznie s ię .—  
C iej wai mikach, w kazoym czasie, w biórze 
Jntendentory Jeneralney, dowiedzieć się można. 
Każdy leduak, przy.stępuiący d0 licytacyi, w  
vadium złp. ,0 ,0 0 0  w monecie lub w listach 
zastawnych, zaopatrzyć się winien.

Z polecenia Senatora, Kasztelana Jenerała

Konunissarż 
A. M nzaraki. 

zastępca Sekretarza Jlnego  
M. Jerzykow ski.

U c y TACYE r S P R Z E D A Ż E  PUBLICZNE

Jntendent Jen era lny W'oyska.

Gdy licytacya, w  d, 6 b. m, i r. na dostawę 
^.'ęsa dla w ojska, nieprzyszła do skutku; za- 
^•adomia j i o  raz drugi interessentów: iż ta- 

0,va, na d. 9 m. b. i r. odłożoaą została, i

K om m issya W o ie w ó d z tw a  K raków skiego.

Podaie do publiczney wiadomości, iż d. 28  
maia r. b. poczynając od godziny 10 7, rana 
do 6 popołudniu odbywać się będzie w sali 
posiedzeń Kommissyi wdztwa Krakowskiego  
w Kielcach licjrtacya na wydzierżawienie Gili 
letnie pro 18 3 1/37 następnych dóbr. rządowych 
lako to:

i .  Dobra W ełecz  w obwodzie Stopnickim  
położone składające się 7. folwarku tegoż na­
zwiska i wsi n.uiącey 99  osaj  z dwóch mły­
nów 1 propinacyi wteyze wsi.

nnfel VVo'Vt^sUvo Olganów w  obwodzie Sto pnickun położone.

3 . Dobra Olsztyn w obwodzie Olkuskim po­
łożone, sklada.ące się z folwarków, Biskupice, 
Borowe, Ciecierzyn i Turów, wsi Biskupice, 
Szatachow, Krassawa, Przy miłe wice, Suhszo- 
wice, Turów i Zrębice, oraz z prop inacyi w 
tychże wsiach.

Ą. W oytostwo Jeżówka w obwodzie Olku 
slum położone.

j .  Wóytostwo Lgota Koziegłowy w tymże 
obwodzie leżące, J

lcI'im  VÓr i ? StWO, Mądł0cice w obwodzie Kie­
d z ie  C-ytac^a> 2aczynac się be-

■ad 1 nic od summy wynoszącey złp. 5260 gr. 8 
ad 2do od snmmy wyuoszącey —  520 ~  16 
ad 3 to od summy dotychczas 
pi zez dzierżawcę płaconey a 
wynoszącey t  Ą - ą t
ad 4 to od summy Ą5a
ad 5to 
ad 6to

679
68

-  7 
- 1 1
■ 3 
29

Przeto każdy życzący sobie wziąśc którą 
Z wymienionych dzierzaw zechce zgłosić się 
w oznaczonym mKyscu i czasie za opatrzy­
wszy się w vadium wyrównywaiące i /4  Części 
snmmy od którey żądanych dóbr licytacja za­
czynać się będzie-— również n a le ż y  zaopatrzyć 
się wdowody kwalifikacyi przepisanej posta­
nowieniem rządu z d, 24 stycznia i 8 3 t r . —  
Na koniec Kommissya wdżka zawiadomią , że 
między Warunkami do przyszłych kontraktów 
lakie każdego czasu, do przęyrzenia w sekcji 
dobr są woltle, znaydowac się także będzie 
zastrzeżenie obeymuiące skarbowi wolność 
wypowiadaia dzierżawy w pierwszych 3 latach 
possessyi, z powodu nastąpić mogącey sprze­
daży.

W Kielcach d. 29 kwietnia 18 3 1 r.
Ża Prezesa 

Paprocki.
Sekretarz jfny 

Z amoyskU

D yrekcya  S zczeg ó ło w a  T o w a rzys tw a  K red y ­
towego Ziem skiego IV ó iew ó d ztw  a  M azow ie­

ckiego.

Wdopełnieniu przepisu prawa-seymowe-ro
0 systeinacie kredyt w y m , tudziez postępu- 
iąc w myśl jnstrukeyi zdnia iĄ marca 1826 r. 
§ n o  i następnych, zawiadamia publiczność, 
ze dobra Gara, do których należą folwarki 
Suchocin, Siicllocinek i OlsZeWnica z wsiami 
Krubin, Jatiowek, Okunin, W ulka, ł iączn a ,
1 Skierdy z przyleglościanii i przynalezytościa-  
nii, nic z tychże niewylączaiąc wraz z prawent 
przewozu |>rzez rzeki Wisłę 1 N arew, oraz 
rybołóstwem na tychże rzekach w Powiecie  
Warszawskim, z powodu zalegania raty gru­
dniu wey r. i 8 3 o Towarzystwu Kredytowemu  
Ziemskiemu nalezńey, przez publiczną licyta­
cją  w dniu i 5  czerwca r b. o godzinie 10 
zrana w biorze Dyrekcyi Szćzególow ey W o -  
iewodztwa Mazowieckiego w Warszawie przy 
ulicy Krolewskiey w domu pod Nr. 1066. na 
posiedzeniu tcyże dyrekcyi w trzechletnią 
dzierżawę, poczynaiąc od S. Jana Chrzciciela 
r. b. więcey daiącemu i przybicie otrzymu­
jącemu pod następuiącemi głó wnieyszemi w a­
runkami wypuszczone zostaną.

1 . Że przyi.mie na siebie obowiązek op ła ­
cania należności do gruntu przywiązanych a 
art. 4 i prawa hypotecznego w yszczególn io­
nych , tudzież ciężarów wieczystych i poda­
tków publicznych , a mianowicie dziesięciny  
do K ościołów  N ow ego Dworu zip. 4 6 0  CI10- 
towa złp SĄ.  Kapitule P łockicy złp. 3oo  za 
odstąpienie gruntów plebańskich złp. 600 ofia­
ry n4go grosza złp. 5 ,709 gr. 28 Podym nego
zip. 109 gr. 11. Kontyngensu liwerunkowego
zip. 4 28 gr. 17. Szarwarkowego złp. 49,  
Składki ogniowey złp. 3 13 gr. 27 czyli o g ó ­
łem  wszystkich podatków rocznie złp. 6 ,710  
groszy 23 bez żadney bOnifikącyi.

2. Że złoży na vadium złp . 12,976 gr. 18 
w gotow iznie, które pozostanie iako kaucya na 
zabezpieczenie tak regularney opłaty rat T o ­
warzystwu Kredytowemu Zieiriskieinu przy­
padających , iako i pretensji ze zniszczenia 
dóbr winiknąc mogących , a która to p ozo-  
staie w Kassie aż do opł.ity Ostatniey raty 
w ciągu dzierżawy opłacie się winney  ̂ na 
którey op łatę, ieżeli źadtlyCll pret-'dsyi dó 
d.zierzaWcy tiiebędzie, przyiętą zostanie.; n ie- 
utrzymuiący się pi*zy dzierżawie, vadiitol z ło ­
żone natychmiast zw rócone m ice będzies

3 . Ze złoży natychmiast pd otrzymaniu  
przysądzenia dzierżawy całkowitą zaległość  
wraz z procentami i kosztami wynoszącą złp- 
t 4 , t 49 Sr' iakd te  ̂ ‘ ratę pierwszą od  
d na 1 do t 3 cZCrwca r. b. przypadaiącą, pod 
Ostrzeżeniem , że' nie wprzód possesską odda­
ną miec będzie, dopóki w tey nieiiisci s ię ,  
oraz ż vadium złożonego koszta i Szkody wyni­
kłe załatwione by zostały, i nowa licytacya 
na koszt i risied pluslicytarita by nastąpiła.

Ą. ZC dalśZy obowiązek wnoszenia opłat 
Towarzystwu Kredytowemu Ziemskiemu, przez 
ciąg dzierżawy w dvvoch półrpcżuych ratach, 
od dnia 1 do i 3 czerwca, i od i dó i3  grul 
drtia każdego roku do kasśjr Dyrekcyi S z c z e -  
góło  wey na każdą po złp. 1 2 9 7 6  gr. 18 przy i ,  
mie rta S ieb ie  pod rygorem prawa seymowego^  
kudzieŻ jrtstrukcyt § , a 5 z p o d d a n i e m  się exe’
ucyi ad nlinistracyińey.

5. Ze odda dobra w  takim stanie, w iakitrt 
ie przy WniyściU do possessyi odbierze.-
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Zrzecze się wszelkich pretensyi przez 
czas dzierżawy z iakiego kolwiek zrzódła p o­
chodzie m ogących, a m iaaowicie za nakłady 
gruntowe.

7- Poddaie się we wszystkiein exekucyi ad- 
Jhinistracyiney, i ulegać będzie we wszystkich 
sporach i wątpliwościach z dzierżawy w yni- 
kaiących, decyzyom  władz Towarzystwa Kre­
d y tow ego . '

Resztę warunków, każdy chęć licytowania 
m aiący przCyrzeć raoze w Biórze Dyrekcyi 
Szczegółow ey za zgłoszeniem  się do Pisarza 
teyź® Dyrekcvi Bielauowskiego.

W zyw a przeto Dyrekcya ochotę maiących 
licytowania na powyższy termin.

w W arszawie dnia ao kwietnia r8 3 i roku.
P r e z e s  

P iotr Lubieński.
Pisarz

Bielauowski.

D yrekcya  S zczeg ó ło w a  T o w a rzys tw a  K red y­
tow ego Ziem skiego VKdztwa M azowieckiego.

Stosuiąc się do prawa seym ow ego z roku 
l 8a5 o systernacie kredytowym  art. 87 tudzież 
postępuiąc w myśl §• i 10 * następnych mstruk- 
"cyi z d. 14 marca 1826 r. uwiadomią publi­
czność; iż dobra Borzym owice z p'V.yległościa- 
mi i przynależytościarni w obwodzie Kuiaw- 
skim, powiecie Kowalskim, parafii Choceń po­
łożon e, z powodu zalegania części raty czer- 
w cow ey r- 1 83o wraz z karami narosłemi, ia- 
ho też nie opłacenia raty grudni o wey i 8 3 i r 
do Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego od 
zaciągnioney pożyczki należnych, w ięcey da- 
iącemu przez publiczną licytacyą w d .3 o  mca 
maia r. b. o g °d  zinie io ley  z rana w bióre  
Dyrekcyi Szczegółow ey Towarzystwa K redy­
tow ego Ziem skiego wdztwa M azowieckiego w 
domu przy ulicy Królewskiey pod nr. 10S6 w 
W arzzawie odbywać sięmaiącą, na lat 3 po 
sobie idące poczynaiąc od Sgo Jana Chrzciciela 
r . b. do tegoż dnia w r. i 834 pod następuemi 
głów -nem i warunkami wydziarzawione zostaną

i • Że każdy przystępujący do licytac.yi zło ­
ży na vadium w m onecie brzęczącey summę 
złp , 753 g r .9  iako kaucyą która mu w osta 
tn iey  racie ostatniego roku na zapłacenie na 
1 eżności Towarzystwa K redytow ego Ziemskie 
go, leżeli żadney pretensyi, do dzierżawcy nie 
będzie, przyięte zostanie, nieutrzymuiący się 
zas przy dzierżawie takowe natychmiast zw ró­
cone m ieć będzie —  Pluslicytant zaś natych­
miast po przysądzeniu, obowiązany będzie wszel­
ką zaległość Towarzystwu Kredytowemu przy­
padającą, a wynoszącą złp. 1680 gr. 27 n ie­
zw łocznie zaspokoić pod rygorem że nie wprzód 
mu possessya oddaną będzie, dopóki tę dopeł 
nionem  niezostanie.

2. Że pluslicytant przyimie na siebie obo­
wiązek opłacenia regularnie wszelkich należy- 
tośei do gruntu przy wiązanych, a prawem hy- 
poteczuem  art. 4< w yszczególn ionych , nie-
l.nniey ciężarów wieczystych i podatków a 
m ianowicie ofiary 24 grosza złp. 3 ag gr. 17 
kontyngensu liwerunkówego złp. 270 gr. 20 
podym nego złp. 97 gr. 16 szarwarku złp, 24 
składki ogniowey złp. 3 18 gr 20 składki na 
"wóyta gminy zł,,. 07 czyli ogółem  złp. 1092

f;r. 14 rocznie wynoszących, bez żadney boni- 
ikacyi.

3. Ze przyimie obowiązek dalszego w no­
szenia wypłat przez ciąg dzierżawy z dobr ty li
TowarzystwuKredytowemu należnych w dwóch  
półrocznych ratach wynoszących na każdą po 
złp. 753 gr. 9 z których pierwszą obowiąza­
ny będzie pluslicytant przed dniem i 3 czer­
w ca r. b. do kassy wnieść i nie wprzód będzie 
m iał possessyą dzierżawną oddaną, dopóki w 
opłacie takowey nieuisci się.

4 - Z e odda dobra w takim stanie w iakim mu 
oddane zostaną.

5. Że z rzecze się wszelkich pretensyi przez 
czas dzierżawy czynienia z iakiego kolwiek  
zródla pochodzie mogących, 1 o płaty T ow a­
rzystwu i.redytowemu,Ziemskiemu pod żadnym  
pozorem  m ienia takowych zatrzymywać nie 
iest mocen.

G. Że pluslicytant podda się za uchybienie 
vz opłatach Towarzystwu Kredytowemu Ziem­
skiem u naleznyeh exekucyi admmistracymey, i

wsporach i wątpliwościach zachodzących z ty­
tułu dzierżawy, ulegać będzie rozstrzygnięciu  
władz Towarzystwa Kredytowego Ziem skiego.

in n e  warunki, każdy inaiąey chęćlicytow ania, 
przeyrzeć m oże w biórzeDyrekcy Szczegółow ey  
za zgłoszeniem^ się do Pisarza Dyrekcyi Biela- 
nowskiego.

W zyw a więc Dyrekcya wszćlkich ch ęć licy­
towania maiących na powyższy termin.

w W arszawie dnia 3 o marca 18 3 1 roku.
Prezes 

Piotr Ł u b i e ń s k i .
Pisarz

B ielanow ski.

D yrekcya  S zczegó łow a  T ow arzystw a  K re ­
d y to w eg o  Z iem skiego fT o iew ó d ztw a  K a li­

skiego.

Uwiadamia p ub liczn ość, iż dobra ziemskie 
W ola Rozostawa, Bogdałów , Brotuszyn, fol­
wark Galiwo, Kalinowa , Krwouy i fol­
wark Dzierzązna w powiecie Konińskim, 
parafii Brodzew , w oiew ództw ie Kaliskiem  
p ołożon e, Towarzystwu K redytowem u Ziem ­
skiemu zastawione, na satysfakcyą zaległych  
procentów Towarzystwu Kredytowemu przy­
padających, z mocy art. 80  i 87 prawa seym o­
wego w dniu 1 / 1 3 czerwca 1 8 .<5 roku zapa­
d łego , w trzechletnią dzierżaw ę, a poczynaiąc 
od dnia 24czerwca r. b. 18 3 1 do tegoż 
dnia 1834 roku, przez publiczną licytacyą w 
dniu 17 czerwca r. b. o godzinie 11 7. ra­
na w l^aliszu w  m ieyscu posiedzeń Dyre­
kcyi Szczegółow ey województwa Kaliskiego 
odbydz się maiąeą, w ięcey daiąeemu i przy­
bicie otrzymującemu wypuszczone zostaną pod 
następuiącemi glów neuii warunkami.

1. Dzierżawca obowiązany będzie, opłacać 
corocznie ciężary gruntowe i podatki publiczne, 
iako to: podatku ofiary zip. 917 gr. Ą , 
i kontyngensu li werunkowego zł. 4®7 g r- IO-

2. W inien będzie przed obięciem  dzierża­
wy ztozyć monetą srebrną kurs w kraiu ma­
jącą całkowitą zaległość Towarzystwu K redy- 
dytowenm  Ziemskiemu od udzieloney poży­
czki należącą, łącznie z karami za miesięcy sześć 
na złp. 2289 1 1 obracliowaną i ratę czer­
wcową r. b. zł. 2170 wynoszącą.

3 . Przyiąć obowiązek dalszego regularnego 
przez ciąg dzierżawy wnoszenia opłat z dóbr 
tych Towarzystwu K redytow em u należnych 
w dwóch półrocznych ratach, a mianowicie od 
1 do 12 czerwca i od 1 do 12 grudnia każde­
go roku, które to wypłaty półroczn ie wyno­
szą złp. 2170

4. Oddać dobra po wyyściu kontraktu w 
takim stanie w iakim ie obeym uie.

5 Zrzec się wszelkich pretensyi przez czas 
dzierżawy za iakie bądź nakłady gruntowe.

Co do uchybień opłat , dzierżawca poddać 
się winien exekucyi admininisti acyyney, i u - 
legać będzie decyzyom  władz towarzystwa kre­
dytow ego ziemskiego.

Reszta warunków licytacyynych, przez chęć  
dzierżawienia maiących w każdym czasie w 
kaiiceilaryi Dyrekcyi Szczegółow ey przeyrzaną 
bydź m oze.

Kalisz dnia 29 kwietnia 183 t roku.
Prezes Biernacki.
Pisarz C h iystow ski.

D yrekcya S zczegó łow a  T ow arzystw a  K redy­
tow ego Ziemskiego IV aiew odztw a K alisk iego  

Uwiadomią publiczność, iż dobra  ziemskie 
miasto Lutom iersk  7. częścią Stokowizna, oraz 
z przyległościami, W rząca ,C załczyu , D z iec i  
tarzew, Dobruchów, Kwiatkowice, G ó rn a  w o­
la, Rzepiszew, Bugay i T arnów ka  A. B. w po w. 
Szadkowskim parafii Lutomierskiey 'vo ie" /  '* 
liskiem położone; Tow arzystwu K re y 1 
Ziemskiemu zastawione, na saty^ '' '
głych procentów Tow arzystw u  K ie .y  owemu 
przypadających, z m ocy  art. 8 y 7 piawa 
seymowego* w d. , / ,  3 czerwca .820  r. zapa­
d łego, w trzechletnią dzierżawę, poezynaiąc ot 
d. 24 czerwca r, b. do tegoż dnia i bdą  1. 
przez publiczną licytacyą w d. tÓ czei wca i. 
b. o godzinie 3 z południa w Kaliszu wrniey- 
scu posiedzeń Dyrekcyi Szczegółowey woje­
wództwa Kaliskiego odbyć się maiąeą, wię­

cey daiąeemu i przybicie otrzymującemu WV* 
puszczone zostaną, pod następuiącymi głów* 
nemi warunkami.

1. Dzierżawca obowiązany będzie, opłacać, có 
rocznie ciężary g runtow e i podatki publi­
czne; iako to: podatku ofiary z łp .4^72 gr. *-19 
kontyngensu liwerunkowego *łp* 1117 gr. 10.

2 Winien będzie przed obięciem dzierżawy 
złozyć monetą srebrną kuis wkraiu maiąeą, 
całkowitą zaległość Towarzystwu K redytow e- 
mu Ziemskiemu od udzieloney pożyczki nale­
żącą, łącznie z karami za miesięcy 6, zip. 10,878 
gr. 14 obrachowaną i ratę czerwcową łącznie 
z procentem amortyz. za upłym one półrocze 
zip- 15,o 5o gr. 10 wynoszącą.

3 . Przyiąć obowiązek dalszego regularnego 
przez ciąg dzierżawy wnoszenia opłat z dóbr 
tych Towarzystwu Kredytowem u należnych, 
w dwóch półrocznych ratach, a mianowicie ocł 
x do 12 czerwca i od 1 do 12 grudnia każde­
go roku, które to wypłaty półrocznie wyno­
szą złp. j 6 , o 5o  gr. 10.

4 Oddać dobra po wyiściu kontraktu w takim 
stanic, w iakim ie obeym uie.

5. Zrzec się wszelkich pretensyi przez 
czas dzierzawyza iakie bądź n a k ł a d y  gruntowe.

6 . C o d o  uchybień op ła t ,  dzierżawca poó^ 
dac się winien exekucyi administraeyyney t 
ulegać będzie decyzyom  władz Towarzystw* 
Kredytowego Ziemskiego.

Reszta warunków licytncyinych, przez chęc  
dzierżawienia maiących, w każdym czasie w 
kancellaryi Dyrekcyi Szczegółow ey przey­
rzaną bydź inoże.

Kalisz d. 29 kwietnia * 8 3 1 r.
* Prezes 

Biernacki.
Pisarz

Chrystowski.
 .   |L̂ MpB|J . . . . .  - ^  *

S k ła d  G łów n y R zą d o w y  P łodów  i  w yrobów  
G órniczych.

Podaiąc do wiadomości publiczney ze do­
tychczasowa cena blachy cyukowey na z p- 
82 ustanowiona, przez reskrypt Ministra p i ‘ 
. v d u . a w  W I C o L  o i s s y i  R z u t , w e y  Przyoho 
( t ó w  i S k r a i b u z 6  d m a o w  1 k w i e t n i a  r .  D n i .  
17381/1420  do złp. 28 zniżoną została, skład 
głów ny Rządowy zarazem oświadcza, ze arty­
kułu tego w różnych wymiarach po z wy* 
r.-.eczouey cc.'nic złp. 28 za centnar wagi kra- 
iowev too funtowey tr/.ymaiący kazdoczaso'Vi® 
nabydz ino/. 11a.

w W arszawie dnia 2 maia 18 3 1 roku.
F . B ajer.

ii ■ 3 C .S C

P O L S K A .
* V V a r « z a w y  7 mai»*

—  W czoray w oysko nasze przedsiębrał®
' '  u l Wielorozpoznania w rożnych punktach. —  • i

mniema: że iak pierwey Feldmarszałek c 1(jl
się rzucić na nasze prawe skrzydło od K11
flewa, tak teraz ciśnie się na lewe kołu Bi^j
od Kamieńczyka i Radzymina.

—  Od trzech d ii bieg dy tu wieści, i a k o b /  

korpus Jenerała D wernickiego  b y ł rozbity p1 L 
Rossyan, ż e  stracił piechotę i nrtylłeryą, a zre­
sztą cofnął się do Galioyi. W ieści te były P® 
n a y  większey części rozszerzone z Krakowa,prz^  
aienta rossyyśkiego, przetośmy im od począ­
tku niedowierzali, i nie czyniliśm y o nich 
wzmianki. Cieszy nas iż m ożem y zapewnie, 
ten waleczny korpus nie zostal-pobity , ant te* 
stracił piechotę lub artylleryą. Oto iest h* 
irkiśmy w tym przedmiocie otrzymali.

—■ ** Ze  L v i v a  20 Kv ie tn ia .  —  P o sp 'e
, stai

szain ci donieść o w ypadku, który t u  tera
się przedmiotem powszechnoy rozm owy, i 111
c n o  zavmuic równie Rząd tak i m i e s z k a n c e

W aleczny Jenerał D w ernicki, który się ni®
straszenie rzucił phm iędzy woysko rossyysł*1
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ńiągtiął wzdłuż granic Galicy! upatruiąc chwili 
W któreyby się pośród Rossyan mógł przedrzeć 
■w głąb Wołynia, dla podania ręki uciemiężo­
nym mieszkańcom, rozbroionym i strzeżonym 
usilnie przez woyska. W  marszu swoim po­
b ił Riidigera  pod Boremlem , i ciągnął daley 
na Podole, llossyanie ciągle za nim postępo­
wali, lecz umiał zawsze tak korzystne wybierać 
stnowiska, iż przemagaiącą silą niczego przeciw­
ko niemu dokazać nie mogli; nareszcie wybrał 
sobie koło Lutyniec taką pozycyą, ze tylko na 
iednem skrzydle mógł bydź atakowany, dru­
gie zas i śrędek, zupełnie miał zabezpieczone, 
a tył oparty o granicę austryacką. Riidige- 
rowi nadciągnęły posiłki z różnych stron, na-
W,Ct .0<! ^ r°^0SzCzyzny; miał o im razy  większą 
siłę i kilkadziesiąt armat. Przez dwa dni ró­
żne  czynił obroty, ażeby Dwernickiego wywa- 
bic, .Ie  nadaremnie; nialiakowal proste, rdyż- 
b , Cói'»i<c
czym? YVnocy wpadł w g la „icę ,

to^tyl korpusowi polskiemu, W . a k g r o L n ,

cąc wóypołożeniu, Jenerał Dwernicki nie eh 
ska na oczywistą stratę narażać, wszedł dnia 
a 7 wieczorem do Galicyi z całym swoim kor­
pusem i stanął w Klebanowie o i / 2 m ili od 

baraża. Przybył tu kuryer z depesza­
c h  ale się z nim widzieć nie można; dla 
tcgo ci szczegółów nie donoszę, ale rę -  
czę za factum, gdyż ie mam z bardzo pewne­
go zrodła .—  Rudiger chciał naśladować Na­
poleona który w r .  i 8o5 także zgwałcił ter- 
" 0nurn neutralne, dla pobicia nieprzyiaciół; 

ta tylko różnica, że Napoleou pobił, a Rttdi- 
g e ro w i  na nic się krok iego nie przy __ 
Myśmy tu wszyscy zgrozą przeięci nad wiaro- 
łomstwem R o s ja n ,  którym i obce granice nie 
są święte byle celu swoiego dopięli; urzędni­
cy nawet austryaccy, sami przyznaią że dwór 
powinien się upomnieć za gwałt uczyniony 
Przez Riidigera, 'który przezto stawił R Ząd w 
ambarasie względem korpusu Jenerała Dwer­
nickiego. Nas to tylko w tym wypadku cie­
szy, że Austryacy będą teraz sami mogli wno­
sić, ink Rossyanie postępuią z Polakami we­
wnątrz, kiedy i w cudzym kraiu takich dopu­
szczają się gwałtów.

— Pizybyli tu z Londynu w celu ratowa­
nia naszych rannych i chorych, angielscy leka­
rze PP . V e rg e  I ło w e j  Kar, R obert B ree , i 
J o h n  \Jua iL

*— W  dniu 3 maia i 
__ i . . , ’ " Ielu rzemieślników pra­
cowało kiedy inni obchodzili zabawami tak

d-ogą dla serc polskich pamiątkę. Kilka na- 
wet niemieckich sklepów było o tw artych.-
^ iw do to nieiednego; dowiaduiemy się te- 
1 z, ze ci zacni oby watele, cały zarobek dzien- 

postanowili ofiarować na szpitale.
I Wczoray przeszło pr<ez stolicę na pole 

c wały, kilka nowych pułków piechoty, wy- 
j ° " lfiy postawy, ubranych i uzbroionych na­

jmie. Jeden z tych pułków śpiewał cho- 
111 taniec Kościuszki, z tą znaną zwrotką;

Oto i e s t  w o ln o ś c i  śp iew ,  ś p ie w ,  śp iew ,
Wy za  n i ą  p rze le ie in  k r e w ,  k r e w ,  k re w .

wzniosłe zapewnienie młodych woiowni- 
° vv! mocno rozczuliło obecnych. Inny pułk 

i” z) brał się i swoie bagnety w wianki z roz- 
vvitaiącyeh drzewin i kwiatów; w piękne go- 

nadziei ■ przyszłych w śwdętey wal«e lau- 
t'ovv. U’c mężne zastępy, na odgłos ojczyzny 
wJs!ąpily iakby cudem z podziemi. Nie zginie 
°y<'zyzna nasza, kiedy takich synów liczy.

W częściowych walkach, iakie się teraz z 
^ p rzy jac ie lem  odbywaią, zawsze są obecni

wpośród szeregów włościanie z okolic. Źarzu. 
ciwszy torbę iTa plecy, chwytaią ża broń w y- 

dai tą moskalom, i staawią na linii tyrallierskiey. 
Kilku z nich odznaczyło się odw agą i cel nem 
strzelaniem. Ozdobiono ich krzyżem w ojsko­
wym.

Kilku officerowiednego z pułków konsystu- 
iących w Warszawie, przy obchodzie uroczysto­
ści d. 3 maia zebraną składkę zip. Ąi prze­
znaczyło na wsparcie wieśniaków, którzy przed 
kilku dniami opuścili swoie siedziby, uciekaiąc 
przed nieprżyiacielem.

Gazeta Rządowa pruska donosi z] Kioy- 
pedy  dnia 17 kwietnia. Po rozproszeniu po­
wstańców w Dorbianach i okoliev, woyska 
rossyyskie. powróciły do obozu koło Połągi; 
lecz 1 w dniach następnych były czynne, zaię- 
ły Kroże i tam kazały mieszkańcom ponowie 
przysięgę na wierność dla Cesarza Mikołaia; 
wyparły powstańców z Sz.odów i zupełnie o- 
czyściły okolice między Połągą, Krożami i Dftr- 
bianami. Głowna siła powstańców zwróciła 
się ku Telszom i Rosiemom, gdzie się ina 
skoncentrował:. W  tym samym czasie, ienerał 
gubernator Pahlen poszedł z Mitawy z 4,000 
woyska, 6 działami i 160 koni ku Szawloin. 
pod Janiszei i Kalwe, zmusił powstańców do 
Ucieczki i teraz iuż m ógł wkroczyc do Szawel.
Z nim ma się połączyć oddział załogi Połągi, 
który iuż wyruszył w tym kierunku. Jenerał 
rossyyski Schinner  miał się udać w 2,000 lu- 
uzi od Dunaburg do Wilkomierza i miał iuż 
pobić kilka oddziałów powstańców. Podług 
dalszych doniesień, pierwsza dywizya ułanów 
pod dowództwem Xięcia Chilkowa w liczbie, 
6,000 ma się iuż zblizac do Litwy, rówńie ink 
16 batalionów grenadyerskich z osad. —  P o ­
wstańcy z powodu nieufności zastrzelili iuż 
kilku swoich dowódców i według wszelkiego 
podobieństwa do prawdy, powstanie Litwy W 
krotce będzie stłumione. Dawnieyszy mar­
szałek B ducki z Telszow, który podpisy wał ia- 
ko człottek, wszj’stkie rozkazy tymczasowego 
Rządu powstańców, schronił się, albowiem po­
wstańcy iuż go mieli w podeyrzeńiu i zaczęli 
go prześladować. Poczta rossyyska dziś z ra­
na o godzinie 7 przybyła żnowti morzem na 
statku parowym z Libawy, a dowódca okrętu 
Klików  doniosłuż do przystani Libawskiey przy­
był z Rewia bryg woienny o 16 działach z 
60 ludźmi osady, którego dowódca miał 0- 
swiadczyc, iż w portach rewelskim 1 krónsztadz 
kun, iest uzbroiona pewna liczba okrętów wo- 
iennych i tylko oczekuie rozkazu Cesarza wzglę­
dem Wyyścia pod żagle, że atoli przeznaczenie 
ich było mu niewiadome, równie iak on sam 
niemiał innego rozkazu iak tylko udania się do  
portu libawskiego. Rossyyski urząd celny w 
Połądze od wczoray znowu przywrócony, i 
wielu podróżnych przebywa tamtędy; natomiast 
Garsden, nie iest ieszcze na nowo zaięte przez 
Rossyan.

( i S a d e s l —  Lubo dla skromnego pa- 
tryoty nie masz wyźszey nagrody, iak kiedy 
w iaki bą łź  sposób może usłużyć sprawie pu- 
bliczney. Przecież pułk p piechoty liniowcy 
pięknego czynu W W . Floryana Sawiczewskie- 
go i Jana Librowskiego Obywateli miasta Kra­
kowa nie tnoże zataić i zostawić bez publicz­
nego podziękowania, a szczególniey W . Są- 
wiezewskiemu za furgon Medykamentami na­
pełniony i zaprzęg na konie, W . Librowskiemu 
za konia do tegoż furgonu ofiarowanego. Zaś 
płci piękney za szarpie i kontpressy dla współ­
braci nadesłane. Dar wasz szanowni patryoci 
w dzisiejszych okolicznościach iest wielkim;

będzie on przypominać i budzie w dzięczno^ 
w każdym obrońcy, który wspi-awie Oycz.vzny, 
odniósłszy blizny 2 waszey szczodrobliwości' 
znaydzie ratunek.

Dnia 6 May ą 83 k ft
Różycki.

Pułkownik dow. pułku 9 piechoty.

i N adesł.) U wagi nad proiektem o procen­
tach. Umieszczony w Dzień. Pówsz. Nis 121 
proiekt o zniżeniu stopy procentów  , tiieokazuie 
się bydz dokładnym; raz dla tego , że poło­
żona w mm podstawa iest nierzetelną; dfugi 
raz dla tego, ze iest zbyt ogólowym.

Podstawa iest w nim tylko , którey iest tre­
ścią: ze po mewa/, dziedzice dóbr ziemskich 
ponoszą wszystkie dzisieyszey woyny ciężary, 
a zatem stopa procentowa zniżoną bydz poI  
winna do 3/ io ó ,  a to od kapitałów (n iew ia ­
domo iakich i od epoki niewiadomo iakiev)
Na potrzeby powstaiącey ojczyzny wystawił 
kray nasz woyska ogromne. —  Lecz nie sami 
iedni tylko dziedzice ziemscy, wóysko to wy­
stawili, przykładały się do niego i inne klas- 
sy mieszkańców kraiu naszego, a zatefti za 
ciężary kłass*wszystkich, niemoże domagać się 
szczegółowych nagrodzeń klassa tylko iedńa. 
Niemożna Wprawdzie zaprzeczyć ziemianom 
miłości oyczyzny i poświęcenia ich, chociażby 
i po nay wyższym stopniu, lecz też nie można ink 
samym iedynie z wyłączeniem wszystkich in­
nych klass mieszkańców kraiu przypisać wszy­
stkiego. — W ielu z ziemian poszło osobiście 
na obronę kraiu, wielu nieposzło —  toż samo 
iest i z dalszemi kraiu mieszkańcami. Nie ie- 
den z nich przedawszy przed rewolucyą wio­
skę, z funduszów procentu poszedł na woynę, 
z nich u trzy mu ie się, lub zginął, zóstawiszy po 
sobie sieroty ua iedynym funduszu procentów 
Jednakie więc poświęcenie się było i ziemia­
nina i tak zwanego kapitalisty, iednaka zatem 
ich powinna bydź nagroda.—  Gdy tymczasem 
podstawa p ro jek tu , iednego chce ubożyć k 
drugiego bogacić.

Bierzmy Warszawę, wniey iestnaymniev dzie* 
dziców ziemskich, a zatem oni noszą, wedhm 
autora proiektu, ogólne nazwisko kapitalistów” 
Czyż godzi się twierdzić, aby mieszkańcy W ar­
szawy nietnieli udziału w przyłożeniu się do cię­
żarów tey woyny? saino powietrze, którfim 
oni dziś oddychaią a które tylu 2 nich Wygła­
dza, powinno zualeść wzgląd litośny u dziedzi­
ców ziemskich, na pułki wystawione przez 
Warszawę złożyli podatek wielki i właścicie­
le domów i lokatorówie. Co więcey, żaden W 
ogóie mieszkaniec Warszawy, oprócz dzieci 
i starców, nie iest wyłączony od osobistej wo- 
ienney służby; ten, co nie poszedł w linię bo- 
m , stoi pod bronią iako członek gwardyi, 
straży 1 t. d. Dość powiedzieć, Że woyna cię­
żarem swym dotyka tak ziemianów tako i nie 
ziemianów A nawet obrachować iest nie­
podobna kogo dotyka bardziey

Autor proiektu utrzynmie: że ziemianie u- 
cierpieli więcey na woynie, i twierdzi: „ że 
stopa procentów zastosowaną bydź powinna 
do zysków iakie ziemia właścicielowi przyno­
si; zastanowić się wypada przez szczegóły, o 
ile przez to twierdzenie proiekt da się uspra­
wiedliwić? Nay przód, kray nasz z położenia 
woyny dzielić trzeba na dwie części. Jedną, 
która była dotąd Teatrem woyny, a tą iest roz­
ległość prawie cała między Narwią a W isłą, 
Augustowskie i cześć Płockiego, drugą częścią 
iest reszta Królestwa. —  -j Co do części pier- 
wszey, względem niey proiekt dzisiejszy iest 
niestosowny i zay,czesny; albowiem tutejszy
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Komornik nie poiedzie tam na exekucyą kray 
len nie iest pod naszą władzą, a zatem niem o­
żna urządzać tego, czego nie posiadamy, sk o ­
ro zaś go posiadać będziem y, wówczas pro- 
iekl dzisieyśzy dla samych dłużników może 
będzie za uciążliwy; o tamtych zaledwo okoli­
cach stanowić będzie m ożna chyba późniey, 
a dziś o nich niema m ow y.

<jt> zaś cio części drugiey, zrobić można 
względem  intrat rachunek przybliżony. W y o ­
braźm y maiątek, maiący dymów 5o, w nim 
bydź powinno w łościan  ciągłych naymniey 
3 6 , każdy ma gruntu po 1/2 włoki chełm iń- 
skiey, a zatem pod włościanam i iest gruntu 
w łok  18. D w orskiego gruntu powinno bydź 
naym niey drugie tyle, c/y li podoziminą w łok  
6, to iest m orgów  180, czyli wysiewu korcy  
180 te wydaią ziarn Ą z których potrąca się 
1 na odsiew  1 /2  na podatki i utrzym anie się 

a  1/2 na sprzedaż to  iest korcy 2 7 0 .—  W e­
d ług anszlagów do kupna dóbr, ceni się k o­
rzec żyta po złt. 6  a powszechniey po z.łt. 
coby czyniło intraty z żyta —• złt* 21 "°* 
z jarzyny połow ę tego —  „ 1080.

„ 3 a 4o.
W edług takiey to  h y p o t e k i  i takich przy­

chodów pożyczał się k a p i t a ł  do procentowa­
n ia .—  Gdy w teraźnieyszym  roku w oyny pła­
ci się za żyto 4 razy tyle, bo korzec od złt. 
24 do 32 .
a lak iest intraty z żyta —  —■ złt. 864o.
jarzyna płaci się dziś drożey niż 
cztery razy iak dawniey, ale bio­
rąc tylko p ołow ę to  z żyta —  „ 43 2 0 .

O g ó ł  „ i3g6'o. 
odtrąciwszy intratę dawną —  „ 3240.

iest w ięc prze wyżki w  r. w oyny ~  10720.
Z tych 5o dym ów dano ieżdca, którego w 

Mazowieckim liwerowano po złt. 600, rozło­
żywszy na dym y wypadnie na dziedzica nay- 
w ięcey złt. 168 wtenczas, a gdyby ten dzie­
dzic dał sam iedeu iezdców 4 co kosztowa­
łoby zł. a 4 4 °  w ięc i tak zysku podw yższo­
nego z woyny otrzymuie złt. 8 2 8 0 .—- Rachu­
nek więc ten, nieusprawiedliwia proiektu, aże­
by dla ciężarów w oyny, stopa procentów m ia- 
ła bydź zniżona.

Przypuścić iednak można: iż dzisieysze dal­
sze ciężary, są Ą razy większemi niźli były  
pierw ey, lecz odpowiedź na to, iż ow e t /a  
ziarna zostawione na podatki są też Ą razy 
droższemi, a zatem iest równoważne wynagro­
d zen ie.—  Choćby to icszcze nie było wynad- 
grodzeniem , w ięc nagrodą ziemianinowi by­
ła  tegoroczna sposobność, w którey wszystkie 
zapasy, co tylko żywnością lub potrzebą woy- 
skową nazwać się m oże, wyprzedał po dobrey 
cen ie i za gotowiznę; a nareście chociażby od­
dał na potrzebę oyczyzny połow ę owych złt. 
8280 w ięc przy niem zostaie druga połowa i 
dawny dochód c a ły .—  Rządny dziedzic lew e­
go brzegu W isły, m ógł z intrat tegorocznych  
zpłacić część kapitału, lecz kto nie umiał u- 
zbierać na procenta, temu niewiele pom oże 
zniżenie stopy.
Z zasady tey: że wszyscy mieszkance kraiu 
i ze wszystkich swych funduszów powinni się 
przykładać do ciężarów w oyny, nie w ypływ a  
2goła konsękweneya taka: że stopa p rocen­
towa ma bydź zniżona,—  Owszem w ypły­
wać by m ogła iedynie taka, źe i w ierzyciele 
z funduszu swych procentów , przykładać się 
maią do ciężarów woyny , m owa iednak tu 
byłaby, o wierzycielach tylko hypotecznych, 
gd yz osobistych za wexlami i rewersami zkon- 
trollować iest niepodobieństwem z tąd w y­
padło, czy proponować: iż

Przez ciąg teraźnieyszey w oyny aż do iey 
ukończenia się, Skarb będzie miał prawo wy* 
exekwowac i pobierać na ciężary woienne, 
od kapitałów hypotecznych, procent ieden lub 
dwa, a to począwszy od terminu 24 czerwca 
i 8 3 t roku.

p ow od y  do tego są następuiące:
1 ■ Niemożna zgodzić się z autorem proie­

ktu, ażeby ilosc procentu na ciężary woienne 
przeznaczona, płaconą była do rąk dziedziców  
ziemskich, dla tego, iż on wyobraża: żed ług  
hypoteczny iest częścią dziedzictwa ziem skie­
go, że skoro zatem dziedzic wioski, za­
p łacił za nią ciężary wszystkie, a zatem w ie­
rzyciel część ich mu zwrócić czyli dwa pro-

j centa odstąpić iest obowiązany. —  W yobra- 
j źenie to iest m ylne, bo wierzyciel przez żaden 

sposób za dziedzica uważanym bydz niem oże  
Przekonywaią o tern hypoteezne księgi, któ- j 
re w dziale pierwszem i drugim to iest w 
tytule w łasności, nie mienią zgoła w ierzy­
ciela lecz tylko dziedzica, w ierzyciel znaydu* 
ie się w dziale czwartym. Gdy będąc dzie­
dzicem  i z tey kwalihkacyi staram ię o do- 
stoieństw o, w ówczas niepowiadam, iz iestem  
polow icznem  tylko wsi właścicielem , iż dru­
ga połowa wsi należy do wierzycieli, bo ilość 
długów , równa się if i  wartości; ale powia­
dam, źe iestem właścicielem  wsi całey, ze mi 
się zatem należy dostoieństwo całe, pensy a ca­
ła, nią zkredytorami niepodzielam się, rów nie/ 
iak niepodzielamsię podwyższeniem intrat, które 
bez żadnego mego przyłożenia się, lecz przez 
woynę państwa ościennego lub w łasnego pod­
wyższone zostaył. Odbieram więc k o rzy śc i/ca ­
łości, a zatem i ciężary znosie’ powinienem z 
całości. Casum  sen tit Dtiminus e t itaeres. Uzie- 
dzic płacić musi za dziedzictwo a wierzyciel 
za wierzytelności.

2. Skarb te procenta musi sam exekwowac 
dla siebie, albowiem  nieieden z wierzycieli, 
nisiestw  możności ich wyexekwowania, inue tez 
wierzytelności są tak w hypotece niskieiru, iz 
na nie intraty niedociągaią, niemoze zatem 
wierzyciel udzielać sam części z tego, czego nie 
pobiera.

3 . Term in 3o czerwca 18 3 1, stanowi się dla 
tego, źe żadne prawo me powinno ob o­
wiązywać na przeszłość ale raczey na przy­
szłość. W czerwcu i 83o roku, nikt niemogł 
przew idzieć, azeby m ogło następować p r a w o  
odcinaiące procenta; a zatem przy w pływ ie ich 
rocznym, m ógł się iuz teini procentami roz­
rządzić, procenta zaś alinowane w ręku trze­
ciego, uwazaią się za kapitał, a tak podatek 
byłby iuz na kapitały nie zaś na procenta.

Co do procentów dla Towarzystwa Kre­
dytow ego, fest rzecz bardzo drażliwa z powo  
du, że większość posiadaczy listów zastawnych 
są cudzoziemcami, naruszenie raz ich procen­
tów czy to przez odcięcie czy przez zawiesze­
nie, nadweręży na zawsze kredyt kraiu za 
granicą, stąd trzeba m o c n o  r o z w a ż y ć  na s z a l i :  
czyli większa będzie korzyść z z a g r a n i c z n e g o  
kiedytu, którego każdy kray nie raz potrzebo­
wać m usi? czy też większa korzyść z owych  
pary procentów? Z resztą, gdy zagraniczni tak 
bardzo znaczną część listów zastawnych po­
siadają, któż to m oże przewidzieć czy przez 
zmianę ustawy kredytowey i tym sposobem  
pociągnieiue ich do ciężarów kraiowych, nie 
w zięłoby obce mocarstwo za pozór do nieprzy­
jaznych przeciw nam kroków, zasfaniaiąc tako­
we, zachowaniem w całości prawa przez swych  
poddanych nabytego. A. A /.

k o s  S  Y A

z P e t e r s b u r g a  23 kwietnia.

—  Cesarz mianował Jenerałów Majorów Pę- 
cher zew  skit ga  i Pinabel kawalerami orderu S. 
Anny I klassy.

—  Ukazem Cesarskim, rozkazano kupcom  
moskiewskim równie iak wszelkim innym, któ­
rzy są winni fabrykantom lub innym miesz­
kańcom Królestwa Polskiego, aby summy dłu­
żne oddawali do Rządów gubernialnych. T e  
pokwitować z nich obowiązane i pieniądze nie­
zwłocznie do kollegiów pieczy ogólney odesłać 
które ie maią zachować d o |przyszłey  ogó l­
ney likwidacyi.

—  Pszczoła  Północna  donosi: Tym czasowy  
gubernator woienny w W ilnie, zdał następu- 
tące rapporta o spisku rozpoczętcm  w Wilnie 
w celu wzniecenia zaburzeń tak iak w W ar­
szaw ie, iozniszczeniutego zamiaru. „P odcho­
rąży K udrew icz  z Staro Ingermanlandzkiego 
pułku p iechoty, który dla słabości zdrowia 
bawił w W ilnie, doniósł w miesiącu lutyin r. 
b. Jenerałowi adiutantowi Chrttpowick tern u 
tymczasowemu gubernatorowi woienncmu W il­
na i Grodna, iż w pierwszem  m ieście i iego o* 
kolicacb, rozmaite osoby natchnione duchem  
Polskim Utworzyły sp isek , 'T oebt obalenia 
władzy Rossyyskiey w Litwie i połączenia się 
z buntownikami w P olszce przeciwko Rossyi. 
Uzyskawszy od zwierzchnicy władzy pozwo­
lenie, śledzenia spiskowych pod dozorem pob- 
cyi, doniósł pod dtiiem 11 tnarca, iż iuź wie

dokładnie o wszystkich szczegółach tego wy­
stępnego planu; ze 14 marca iest oznaczony 
do zaprzysiężenia i podpisania spisku, i że 0I1 
sam na prośby sp iskow ych, oddali się o 20 
wiorst od  miasta, aby dyiniss yowanego poru­
cznika N 'u h u t  1 i innych obywateli w ieyskich  
sprowadzić dla złozenia wspólney przysiępi, a 
zarazem zawiadomić Rząd kiedy wszystko będzie 
gotow e. W yiech a ł do pow iatu, lecz niepo- 
wrócił na dzień 14 marca. Okoliczność ta 
wznieciła powątpiewanie o iego rzetelności, i 
wkrótce pokazało się, że Kudrewicz sam utw o- 
rzył to towarzystwo, ieżeli nie dla wzniecenia  
zaburzeń,, to przynaymniey dla usidlenia sła­
bych i ziednania sobie przez ieh zgubę 
w oczach Rządu zasługę. Pokazało się to 
z zeznań podchorążych staro Jngerman- 
landzkiego pułku piechoty H js o e ł l ,g  • 1 L en­
kiew icza  , \ R u teckieg  z pułku Xięeia Kutu- 
zowa. Ci bowiem  d on ieśli: iz Kudrewicz 
odkrył im pod pieczęcią taiemnicy istnienie 
spisku w W iln ie, na którego czele on sam  
staie; że do spiskowych należy wielu ludzi 
znakomitych i trzy tysiące ludzi w Wilnie go ­
towych do w szystkiego; że zamiarem ich iest 
z należącymi do spisku duchownymi, w dniu 
wyznaczonym wystąpić z krzyzami, bębnić na 
trw ogę, napaść na od wachy g łó w n e , na po­
sterunki i na arsenał i rozbroić woysko. Da­
ley: że Kudrewicz odczytał im wfą/.yku pol­
skim tak zwany katechizm litew ski, który w py­
taniach i odpowiedziach zawiera wszystkie zm ie- 
rzłe zasady i zamiary spiskow ych; do któ­
rych wykonania 2, lub 3 kwietnia iest prze­
znaczony. W ym ienili zarazem widziane u Ku- 
drewicza osob y, które wiedziały i według  
wszelkiego podobieństwa do prawdy, należa­
ły do iego zamiarów. Wskutek tych podań, 
tym czasowy gubernator woienny kazał are­
sztować Kudrewicza, autora Litewskiego ka­
techizmu , szlachcica Finkę Z aw iszę , tudzież 
należących do sp isku, podofhcera P rz t  wło* 
ck ego  z pułku Białoserskiego piechoty i dy- 
m issyowanego porucznika woysk polskich 
Basińskiego. Po zbadaniu ich wykroczeń i za­
miarów, przez wyznaczoną do tego szczególną 
kommissyą, oddano ich w dmu 4 k w i e t n i a  pod
s ą d  w o i e n n y ,  k t ó r y  w  d n i u  6  w y d a ł  n a s t ę p u -
iący w y r e k :  Podchorąży Kudrewicz podług’
własnych zeznań, nnal zamiar wzniecenia w 
W ilnie powstania, i w celu tym, naduźywaiąc 
udzielonego mu na własne żądanie zlecenia, iż 
doniesie o każdym burzycielu spokoyności pu- 
bbczney i porządku, namówił rozmaite osoby  
do podzielania iego zamiarów, podofficer Prze­
włocki zupełnie zgodnem i zeznaniami spisko­
wych o należenie do spisku został przekonany; 
Finka Zawisza zaś i Basiński, dobrowolnie się 
przyznali. W  skutek tego komissya, sądu wo- 
iennego, na zasadzie regulaminu woiennego ska- 
zuie na śmierć winowayców, Kudrewicza, Prze­
w łockiego, Basińskiego i Finkę Zawiszę. T ym ­
czasowy gubernator woienny zatwierdził i 
podpisał wyrok, a w skutek iego osądze­
ni dnia 8 z rana o godzinie 5, zostali rozstrze­
lani przed wieżą więzienia w W ilnie.

W O Ł O S Z C Z Y Z N A .

z  li u c li a  r  c s ( u 14 kwie tn i* .

—  W oyska rossyyskie w naszem Xięstwi° 
otrzymały rozkaz do powrotu za Prut. Sły" 
chać, iz wskutku wypadków w Polscze, maił 
zaiąć leze na P odolu , W ołyniu  i w Litw.e. 
Tylko w naszem m ieście pozostanie załoga- 
Jest to dowodem  wielkiego zaufania Rządu roś- 
syyskiego wprawość Porty i m oże posłuży0 
do odparcia pogłosek rozszerzonych ze Stam­
bułu, iakoby Porta zmieniła swe zdanie wzglę­
dem Rossyi. Niewątpliwa iednak, iż Porta 
wstrzymała w ypłaty dla Rossyi.

—• P. S. W tey chwili odbieramy rap­
port Jenerała D wernickiego  z dnia 2$ 
kwjet. potyyierdzaiąęy w y padku wzmia11' 
kowane w liście ze Lw ow a.

S p r o s t o w a ń  i e.

W  Num erze 124 Dz. Poważ. T’ermin li°y* 
tacyi po Enacie z Jeżewskich Ousetti myl|1,e 
oznaczony 11a n  Czerwca, odbędzie się WdnlU 
i Czerwca.


